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Wranowości KRAJOWE 
Sankt-Petersburg dnia 5 Października. © 

* P. Admirał Szyszkow, były Minister Oświe- 
Cenia, miał szczęście otrzymsć, w d. 15,1% 117 2. 
m. nader łaskawe reskrypta od obóyga NN. Pań- 
stwa i list w imieniu J. C. M. Wierkieco XiążĘ- 
cia Cesarzewioza NASTĘPCY, Z podziękowaniem za 
efiarowane exemplarze nowo wydanych przez nie- 
go Pamiętników z czasów ostatniey francuzkiey 
Woyny, w całym ciągu którey, antoi znaydował 
_8ię nieodstępnie przy CksaRzu ALEXANDRZE, jako 
Owczesny Sekretarz Państwa. (Postaramy się w na- 
stępnych numerach zdadź naszym czytelnikom spra- 

Wẹ z tego ważnego dzieła.) UE, ; 
— Przez naywyższe ukazy da Kapituły or- 
derów mianowani zostali, w liczbie innych, kawa- 
rami orderów: 6 W rześnia S. /7 fodzimierza Ściey 
l, Dowódzca 2giey brygady, Ściey dywizyi gre- 
nadyerów, Jen.-Major Martynow 5; i7 t. m. Do- 


wódzca Ściny dywizyi artylleryi Jenęer. - Major. 


Schulman 2gi. 
= Stosownie donay wyższego ukazu z d. 
m Grudnia 1830 r. nałożone zostały 31 Sierpnia b. 
r. w Gubernii Kijowskiey areszta: pa 65 dasz 
Wdowy Zuzanny Hentkowskiey, w części przypaśdź 
Mającey na jey aypa Ludwika Bentkowskiego, ta 
znaydowanie się jego w Królestwie Polskićm; na 
104 dusz byłego Półkownika woysk polskich Hr. 
tanistawe Dunina-FFqsowieza, z tegoż powodu; 
Da 158 dusz Józofa i Eleonory Zabokrychich, znay- 
dujących się tamże z csłą rodziną, i tegoż po- 
wodu. dusz Hr. Tadnusza Ostrywskiego, 0- 
Tas -ns ég a Jarewtcza w Gzęści spaść ma- 
JąĄcey na syna jego Antoniego Jurewicza. — 4go 
ZP rześnia, w Gubernii Podolskiey, na 10,852 dusz 
Kcia Adama Czartoryskiego; na 185 dusz Elżbie- 
ty Tyrawskiey; na 2,791 dusz Ńżny Maryi ir- 
Iembenskiey; na 245 dasz Izydora Sachnówskiego; 
1 na wszelki majątek, jakiby się gdziekolwiek oka- 
zał Erazma Dobrowolskiego, z powodu znaydowa- 
Dia się ich wszystkich w Królestwie Polskióm. 
= Gazeta handlowa tnteysza umieściła następny 
artykuł; „Z powodu niejakiego rozróżnieńia zdań 
w pabliczności we względzie zaliczania procentów 
od biletów Skarbu Państws, wydawanych ze skar- 
U, Uznano za potrzebne objaśnić, że w ścisłóm 
Wwykonanią ustawy 9 tym przedmiocie, $ io. lite- 
zy ię (Tyg. Cz. IV str. 581), od 1go dopiero Li- 
stopada, przy wydaniu że skarbu wspomnionych 
biłetów, będą zaliczane procenta od nich, rachu- 
Jac od 1go Lipca bieiącego 18351 roku, chociażby 
bilety byty z liczby nsypierwiey wypuszęzonych, 
gdyż wtedy tylko będą odnich należażty procenta 


więcey, niż za trzy miesiące. Przed 1 zaŚ Listopa- 
! stań ładnego z biletów , naprzód nawet wypu- 


z eocen policzone nie będą.” 
nocy z 28 na 29 z. m. w części miasta tu- 
Peitai zwaney TETE AR w 8 linii, 
rego a nął w slapni domu Normana pożar, z któ 
my. g, bok ległey zmey linii zgorzały dwa do- 
większe > Ogniowa dała w tym razie dowody nay- 
zdawna zł zręczności i nieustraszoności, z których 
-ynie ten wydział policyi dzi ŻW 

. RE SPORT (1 . .) 
Jennaa tiag Naypoddannieyszego Rapportu 
SA arszałka - Polnego , Xiążęcia ar- 
o śzcz ago, Hrabiego Paskiewicza-Krywańskiego; 

Beach szturmu miasta Warszaw y. 

Dowódzcóm. É oll; pomtówy wszy osobiście PP. 
norat.Kwatermi 9% moje zamiary, polecił Je- 
sa temistrzowj, Jonerał-AdjutantowiVeid, 


hardtowi, przybliżyć natychmiast Korpus Gra- 
nzdyerski i rozłożyć go w rezerwie, bezpośrze- 
dnio zaobódwóma attąkami. Tym kąńcem, 1sza 
i Soia brygady zgiey dywizyi grenadyerskiey wy- 
słane były z Jenerat-Porucznikiem Pofujektowym 
tuż za woyskawmi Jenerała Barona Kretitza; 2ga 
zaś brygada tey dywizyi razem z 1stą brygadą 1szey 
dywizyi grenadyerskisy postępowała „pod osobistóm 
dowódstwem Jenerała Xiążęcia Szachowskiego ; 
za Korpusem Hrabiego Pahlena ; a 5ta brygada 
gwardygska została w odwodzie pod Folą, ażeby 
tak ważny punkt nie był óbnażonym. Pospołu z 
tém; Jaco Czsanskipy W vsokości, Dowódzey Kor- 
pisu Gwardyi, przełożono było, zbliżyć do linii 
bojowcy calą rezerwę Gwardyi. 

panowanie szańców buntowniczych, usku- 
tecznione przez Jenerała Birona Kreii(za, w ten- 
Że zupełaie sposób, jak i poprzedzającego wieczo- 
ra; dwie kalumny pod naożelnictwem Jenerał- 
Porucznika Sulimy i Półkownika Liprandegó ru- 
szyły się na obie przeznaczone im nayhliższe for- 
tyfikacze, leżące przy Cżystem; ale przed podstą- 
pioniem ku nim, Jenerat-Adjutant, Kiążę Gorcza- 
kow, przybliżył, dla mocnieyszego strzelania do 
fowtyfikacyy, konną rotę N, égo Półkownika Zi- . 
towa, która, a z AREA , podlecia= 
ła ku prawey redncie na fixży wystrzał karabie 
nowy, i z taką szybkością, iż zdumieni tém bnun= 
townicy nciekli, nie zdoławszy nawet uwieźć je- 
dnay podbitey armaty polowey , wziętey tuż w 
bitwie przez attyllerzystów Półkownika Żitowa: 
Jena- H Areitz, klóry osobiście znsydował się 
przy kolumnie Półkownika Ziprandi, postrzegt- 
sty, łe przeznaczoną dla niey redutę opuszczają 
bugtownicy, wysłał większą część tey kolumny 
na drugą fortyfikacyą, która musiała wytrzymać 
nacisk woyśk 5tey dywizyi pieszey, i tym sposo- 
bem to połączone i natarczywę uderzenie z róż- 
nych stron, ścisnąwszy buntowników, podało mo” 
Żność opanowania w okamgnieniu: reduty, wszy- 


stkieb dział tam będących i samay osady, którey 


mała tylko część zdołała ukryć się w sadach przed 
mieścia. Przytóm zdarzeniu, pomimo okropnega 


i morderczego ognia, woyske», bez wystrzału, pod- —. 


stawiły drabiny do głębokiego rowu, przeszły go, 
i bagnetem dostały się na wierzchołek wału, gdzie 
waleczny Półkownik Łiprandi znowu miał za- 
szczyt być między pierwsrymi. 

Jeszcze przy rozporządzeniu ma ten dzień 
działań, dostrzegsjąć , Ze punkt attakn , przezna- 
czony Jenerałowi Hrabi Pahlerfwi, nadzwyczay 
jest mocny, poleciłem mu zpoczątku wśpierać 
tylko attak Jenerała Mreiitza, i początkowie poa 
mykać na przód obódwóma swemi skrzydłami, 
ażeby potóm, w ozasie attkku jego śrzodka, być ' 
w możności działania na buntowników z tyłu. Tym 
końcem Jenersł-Adjutant, Hrabia „Pahlen, przed 
połądniem jeszcze przeprowadzony przeze mnie £ 
powierzonym Korpusem na prawą stronę szosse, 
dla odciągnienia uwagi buntowników, rozporządził 


woyska w sposób następujący: Jenerał-Major Brüg- 


gen z 5cią brygsdą 1szey dywizyi Grenadyerskiey; 
i 2rą brygadą 5ciey dywizyi GGwardyyskiey, po- 
stawiony był przy samém szossey i przeznaczony 
do szturmu fortyfikacyy; na prawo od niego Jes 
nerał- Porucznik, Nabokov z posostałemi dwiema 
brygadami Sciey dywizyi Grenadyerskiey skiero- 
wany na przedmieście F/ołskie; dwie brygady 
Śeiey dywizyi pieszey postawione były w odwo- 
dzie blisko ŻY/oli; same zaś fortyfikacye jey; za- 
jęte woyskami 'asz0y i 2rey dywizyy pieszych, 


Razem z poruszeniem Jenerała Kreiifza, Jenerał= 
Major Brüggen z ım i Marszałka-Polnego Xię- 
cia Barklaju karabinierów półkami, wspierane 
2rą brygadą Źciey dywizyi greaadyerskiey, szybko 
przeoiósł się daley w lewo szosse, pod gradem kul 
ręcznych i kartaczów, ku skrzydłu obszerney ba- 
styonowey fortyfikacyi, przed młyaami leżącey; 
rów szeroki nie strzym»ł waleczaych karabinie- 
rów: w okamgaieniu wpadli oni na wał, i opanowali 
fortyfikacyą z wielką liczbą dział, Zaledwo ma- 
ła część buctownikó w zdofała ratować się ztam- 
tąd na bbskie mogiły; ale i w tém schrocieniu, 
murowane ze strzelnicami ogrodzenia nie strzy- 
mały patarczy wości korabipierów którzy i to miey- 
sce zdobyli sztormem. $ > 
Wólad zatym Jenerał-Mnjor Brüggen, atta- 
kował drugą fortyfikacyą, więcey na lewo znay- 
duiącą się, 1, pomimo zrozpaczonego oporu gar- 
vizonu, stał się jey panem; ale, z żalem, sam w 
tym szturmie zabity. Konoa Nru 2go rota, Pół- 
kownika Czadina, i konaa N, 20g0 rota, która się 
źneydowała na lewóm skrzydle, pod naczelnio- 
twem Jenerała Poruczoika Xiążęcia Chiłkowa, 
wiele pomegały celnym swym kartaczowym ogniem 
do skutku karab'nierom. Obie wzięte warownie, 
niezwłócznie zajęte przez będące w rezerwie pół- 
ki Sciey dywizyt pieszey i jeden batalion półku 
Kkaterynosła wskiego Grenadyerskiago. 
W tymże czasie kolumna Jenerała-Porocz- 
” nika Nabokowa, o którey wyżey wspomalano, ru- 
szyła na przód między szosse i fortyfrkacysmi, i, 
odparłszy buntownikow , szła za nimi ku przed- 
mieściu Polskiemu: sle tu spotkana nowym, bèr- 
dzo mocnym oporem; i ńa tén mieyscu ,: pośród 
budowli d sadów, zawiązało się naymocalteyszą 
wzajemne strzelanie. Podszedłszy rychło z dwie- 
ma cdwodowemi brygadami Grenadyerów, Jene- 
rat Xiążę Szachowski, widząc to, poprowadził na- 
tychimiast osobiście półk, Miążęcia „Pawła Me- 
klemburskiego do samego przedmieścia, gdzie ban- 
townicy strzelsli ze wszystkich ulic kartaczą- 
mi i mocuym z domow ręcznym ogńiem, stanow- 
| cze uderzenie tego oststaiego, z połączonóm dzia- 
łaniem Jenersła Porucznika /Vądokowa, wyparto 
ich z przedmieścia, i grenadyerowić śdosiągli ea- 
mey rogstki, i nakoniec z mieskiego wału, na Któ- 
rym zby Dowódzca półku Xięcia M.eklembur- 
skiego Półkownik Zimmermann. Część strzelców 
x tey strony przeniosła się Dx-vet za wał; ałe zo- 
stała zwrócona, stosownie do dsnego ode mnie 
rozkazu — nie wdawać się do Śrzodka miasta, ale 
się zatrzymać tylko na głównym wale; i tak wal- 


strzelców , z hatalionem gwardyi strzelców fin- 
landzkich i częścią artyleryi gwardyyskiey. 
Takim sposobem, około godziny 7mey wie- 
©zorem , na catey linii attaku naszego, zewnętrzne 
fortyfikacye buntowników były zupełnie wzięte 


przez nas; ale trzeba było jeszcze w wielu miey- | 


soach opanować wał mieyski, i działanie to połą- 


iczone było z wielkiemi trudnościami: gdyż pod=, 


chodzenie ku memu stawiło mieyscąmi wiele ga- 


wad, a sam wał, jako ostatnia obrona miasta, bar- 


dzo uporczywie był broniony. W tóm położeniu; 
Hrabia Toll poruczył Jenerat-Adjutantowi Neid- 
hardtowi i Xięciu Gorczakowu, skierować rozdro= 
biaue po wielu attakach części woysk; a Jenerał 
Baroa Kreutz zlecił naybliższe tego wypełnienie 
w Korpusie swoim Naczelnikowi jego Sztabu, Je- 
nerał-Maejorowi *Dellingshausenowi. 

Gdy tak Grenadyerowie lewego skrzydła pod- 
stępowali kn przedmieścia Wolskiemn, w tymże 
czasie woyska 2go Korpusfi oczyszczały z bune 
towników przyległe do wsi Czyste i do miasta 
sady i budowle, gdzie buntownicy zawiązali bardzo 
mocne strzelanie, gle zóstali wreście wygnani. Tym 
sposobem, woyska nasze i z tey strony znacznie się 
zbliżyły ku głównemu wałowi miasta, preed któ- 
rym, zostawały jeszcze w lewo, nie daleko od Wol- 
skich rogstek, murowane ogrodzenia, umyślnie 
przysposobioae do obrony; na prawo zaś, około ro- 
gatek Jerozolimskich, kilka lunetów i redut, usy- 
panych dla wzmocnienia obrony głównego wału i 
wjazda mieskiego. Pomimo tak skomplikowanych 
przeszkód, i pómimo nayuporczy «szey obrony, jak 
tylko dany był rozkaz, ałtakować wał mieyski, w o- 
ksmgnienia został on zdobyty przez woyska nasze 
w wielu mieyscach: od strony rogatek Wolskich 
prsez część woysk pod dowództwem Półkownika 
Liprandego, doley zsś w prawo od niego, przez 


Jeaerał-Majora Malinowskiego z półkami Szlissel- 


burskim i Ładozkim, które, początkowie odbiwszy 
sztarmem wyżey wspomnione murowane ogrodze= 
nić, otworzyty sobie przez to drogę do wsłu miey* 
skiego; daley na prawo, Jenerał: Major Otroszczen= 
ko, z 11m powiem strzelców, wszedł na wał, po 
wyparciu buntowaików z przodewey oddzielaey 
fortytikacyi, i nakoniec, jeszcze daley w prawo od 


niego ku rogatkom Jerozolimskim, wał; same ro- 


gstki i mnogia skomplikowane fortyfikacye , ich 
broniące, wzięte wtedy ż rozporządzenia Jenerał 
Adjutanta Xięcia Gorczakowa, na którego Hra» 
bia Toll włożył bezpośrednio wypełnienie tego 


ważnego, a trudnego, przedsięwzięcia, i który przy | 


tém zdarzenia znowu był raniony, ale bez nie” 


ka ta, o godzinie 7mey wieczorem, z przyczyny; bezpieczeństwa. 


nastałey ciamności , ograniczyła się na strzelaniu 
obustronoóm , trwsjącem do poźaey noty, wśrzód 
pożarow przedmieścia , mnózżtwa goręjących mły- 
nów wietrznych i nawet wewnętrznych mieskich 
budowli, które stały się łupem płomieni. Pomyśl- 
ne skulki attaku naszego, który mieyscami do- 
szedł do samsgo wału miasta, dały sposobność Jone- 
rał-Poruczaikowi Murawjewu, przedsięwziąć i ze 
swojey strony uderzenie , przeciw któremu bun: 
townicy, okrążeni już częścią sił naszych, nie mo- 
gli uprczywie walczyć: Żmudzki i Łucki półki gre» 
nadyerskie, cały czas utrzymawszy przy sobie, pod 
mocnym ogniem kartaczowym, zdobyty przez ała 
w lewo od szosse lunet, ruszyły przeciw redu- 
tom, w blizkości ich zniydającym się , w pfawo 
wzdłuż szosse, i pod osobistóm dowództwem pół- 
kownika Łukasza, stopniami opańowały sztarmem 
trzy inne rndaty, wzięły 7 dział i muóztwo rad- 
nych, zrządziwszy przy tém jeszcze wielką stratę 
buntownikóm , którzy mieyscami bronili się bar- 
dzo uporczywie, osobli wje przeciw półko wi Zmudz- 
' kiemu, który w tén zdarzeniu utracił 4ch Sztabs- 
Oficerów i maóżtwo Qber-Ofi'cerów. W jednym= 
Że czasie ztym sttakiem i w prawo òd niego, Pół- 
kownik Rot, z Nieświzkim półkiem Karabinierów, 
pod jago dowództwem będącym, również p myśl: 
nie wziąl dwie reduty z ich artylleryą ; ale przy 
tém półk stracił walacznego Półkownika Chor- 
dzyńskiego, zabitego na koatr-eskarpie. Attski te 
wópierane były od półkow 4go i gwardyyskiego 


Xiążę Gorczakow, jestęze do skończenia te- 
go, zwróciwszy w ogólaości wielką część Artyl- 
ieryi Jenernia- Barona Kreutza na rogatki Jero* 
zolimskie, wyprowadzi! z niey rotę pożycyyną 
jey brygsdy Półkowaika Pofżyńskiego, na wy” 
strzał karcbinowy, od nsybliższego luoetu, i po- 
ruczył tuż zatóm Jenersł-Mjorowi Jefimowiczo* 
wi z półkiem Wołogodzkim, szturmem, wziąć tę 
fortyfiwacyą. Attak wykonany z zu 
kiem; ale w szturmie tym zabity 
zwie. W jednymże czasie z tym attskiem í 
o 
przybywszy z obiema swemi brygadami na wzmo* 
„nienie prawego skrzydła korpusu Barona Kreń* 
‘tza, ruszył zdwóma półkami ku głównemu wa” 
łowi: Kijowski Grenadyerski, pod osobisióm jego 
naczelnict wem, opanował niezwióczaie w MAŁA 
fleszę głównego wału, gdy tymczasem daley 0 
niego na lewo, Jaiorat Moi Czeodajew i Dót- 

owaik Obradowicz, z Póřkiem Grenadyerskim 

iążęci» Eugeniusza Wirtemberskiego, wszedłszy 
również sziurmem na główny wał, rzucili się 18 
wał na buatowaików, którzy śpieszyli na pomo 
do odbitey przez K'jowskich Granadyerów fleszy: 


Buntownicy, odparci ztamtąd, i szybko pędzedi 


do śrzódka samego missta, mieli zamiar znowu trzf” 
mać sę wedle niey że swoich bateryy; ale bagne” 
tami Grenffdyerów powtórnie był: odparci, i stra% 


niego w lewo, Jenerał Porncznik Potujektową 


efnym skat 
enerat-Major 


cili przy tém zdarzeniu jedno działo polowe, ode” 


brane przez półk Kijowski Grenadyerski. . 


f 


Jenerał. Adjutant Xiątę Gorczakow, postrzegł- 
Szy pierwszy skutek tego attaku, kńzał posłać część 
renedyerów w prawo, poza wałem, w tył forty-' 
fikacyy rogatkowych, na które ruszył z fronta 
Jeuerat-Majora Freyganga z półkami Sci:h i 4lym 
arabinierów. Tu opanowanie rogatki, po opie- 
Taniu się z nadzwyczaypą rozpaczą buntowników, 
zrobiło się nader trudnóm, dopóki nie przyśpie- 
Szyli : z jedney strony Grenadyerowie półku Xię- 
cia Engeniusza Wirtemberskiego i 1aty półk Strzel- 
ców z Jenerał- Majorem Czeodajewem; z drugiey 
Łaś strony, półk Fialandzki Gwardyi, pod do 
wództwem Jenerał-Porucznika Zoleszko, Opasani 
tym sposobem buntownicy, zostali spędzeni ze wszy- 
stkich fortyfikacyy rogatki i większą częścią zni- 
szczeni. Jenerał-Porueznik Poleszko, cbjąwszy Do- 
wództwo, z przyczyny ran Jenerat-Adjutanta Xg- 
Cia Gorczakowa, posłał wśład za uciek»jącymi bun- 
townikami ochotników 4tey brygady pieszey gwar- 
dyi, którzy, razem z półkiem Kijowskim pędzili 
ich przez wielką alleję więcey wiorsty. 

„ Po wzięciu tym sposobem, rogatki Jerozolim- 
skiey, Jenerał Porucznik Murawjew, korzystając 
£ ucieczki buntowników, ruszył na przód z częścią 
woysk swoich, które zaymowały odebrane im re- 
duty, i doścignął do samego wału mieyskiego, który 
ejat w prawo od rogatki przez półk Nieświzki 

arabinierów. Półk ten rychło był zmieniony 
przez batalion przysłanego na wsparcie Leib-gwar- 
dyi półku grenadyerskiego. r 

w miarę tych powodzeń, Jenerał-Major Strand- 
Mann, na końcu prawego skrzydła, szedł w ślad 
nieodstępnie za buntownikami, i kawaleryą swoją 


zajął stopniami wioski: Siekierki, Czerniakow, Kró- ` 


karnią i Mokotow, a w czasie nocy i same leżące 
u głównemu wałowi reduty z całą ich artylleryą: 
tymże czasie, na lewóm skrzydle, Jenerał- Po 
rucznik Xiążę Chitkow, oddziałem swoim, zają wszy, 
ak pierwszego, tak i drugiego szeregu fortyfika- 
cye, wśpiórał przes cst czas attaku Hrabiego Pa- 
lena, odprowadzające ku sobie buntowników, 

„, Uporczywa bitwa przy rogatkach Jerozolim- 
skich trwała do godziny 10tey w nocy, t.j. woy- 
Po bity się trzy „tace zgi wpośrzód ciemności. 

o wzięcin tego ważnego punktu, poczty nasze za- 
szły daleko do wnętrza samego miasta, i mocno 
trzymaliśmy w swey władzy wał mieyski:od Kra 
Sowskiego przyjazdu, na prawo do krętego zawrótu 
zewnętrznego kresu miasta, a w lewo do rogatek 

olskich.. Za niemi zaś przodowy pałę łańcuch, 
utrzymywany przez brygadę Karsbinijerów aszey 

ywizył Grenadyerskiey, utrzymywał ciągłe z bun- 
townikami strzelanie do poźoey nocy; ale buntow- 
nicy dobrowolnie opuścili i w tey stronie wał, któ- 
spocznie zajęty został przez K»rabivierów. Ze 
u 
zasłoną nayblizszych budowli, kilkakrotnie kusili 
cię spędzić poczty 2go Korpusu, als zawsze byli 
zp mi przez woyska Jenerał- Majorów Malinow- 
stego i Otroszczenka, Podobnież i na prawém na- 
szem skrzydle, mocna kolumna ich piechoty natar- 
Szywie z biciem w bębny rzuciła się do szturmu czę- 
SA wała inaybližazey od niego reduty, zaymowa- 
ych przes batalion półką grenadyerów gwardyi; a- 
oli to niespodziewane i mocne uderzenie było od- 
sa przez Leib grenadyerów, przy pomocy karta. 
brygag? ognia aszey pozycyyney roty połączoney 
Cyyne Y grenadyerów, i wszczególności roty pozy- 
Przód Y gwardyyskiey N. 2go, spiesznie posłsney na- 
t Z rozkazu Jenerała Jazdy Hrabiego Mitta. Za- 
tyfika gto wnicy zupełnie nciekli ze wszystkich for- 
tyllerya } lewego swojego skrzydła, porzuciwszy ar- 
"chowa twysadziwszy na powietrze składy pro- 


chwiji oer » który się w Czysićm od pierwszey 
ił i Aar M zaczął, nadzwyccay się rozprzestrze- 
mieście pp Pawie do świtu; wieś Czyste, przed- 
i mtynów ków e, mnóztwo okolicznych budowli 
wnątrz są trznych, i kilka nawet budowli we- 
Całą noe , pa. miasta, obrócone zostały w popioł. 
połowa woysk p. 7 dyspozycyi Hrabiego Tolla, 
nią, i wszystko yz dowych naszych stała pod bro- 
parcia nowych Jio w zupełoey gotowości do od- 
JX: Pokuszęń buntowniczych. Rozer- 


y Krakowskiego przedmieście, buntownicy; pod . 


wy. przybliżone, Kawalerya zgromadzona w doà 
stateczney liczbie na skrzydłach, a Korpus Gwardyi 
przysunięty między obiema liniami wewnętrznych 
fortyfikacyy. Saperowie hatalionow gwardyi 2go 
i 6go urządzili nałeżyte lożamenta , i na sto pra» 
wie dzieł strzelnice, które do rana były uzbrojone 
dla działania do samego missta. Tym sposobem 
wszystko o śńicie było gotowem do ostatecznego 
dokonania zdobycia ;/Parszawy; ale śpieszoe od- 
dałenie się armii buntowniczey zatrzymało dalsze 
działanie, i wybawiło miasto od grożącey muzgu- 
by. (d. c. n.) 


Fanas 8x A. 
Paryż dnią 2 października. 


Birżą Paryzka dnia 1.— Pięć od sta 88 fr. / 
55. — Trzy od sta 59 fr. 55.— Akcye bankowe 
1520 fr. — Pożyczka Królewsko-Hiszpańska 634. 

— Król jest w Turlleriach; służba zewnętrzna 
odbywa się, jak przedtóm. Jutro wieczorem, Xią. - 
że Orleański wyjedzie do Maubeuge: 

— Jak tylo rząd dowiedział się © wypadkach 
zaszłych w Siraźburgu , złożył z urzędu. prefe- 
kta tamecznego i wydał rozkazy, ażeby wszystkie 
opłsty od, bydła były pobierane. Depesz telegra- 
ficzny wieczorem otrzymany donosi, że rokazy te 
wykonywają się, i Że spokoyność nigdzie nie yła 
zamieszaną. — Przez postanowienie Królewskie z 
dnia 30 września, P. Ghopin d Arnouville, prefekt 
Departamentu Doubs, zostat mianowany prefektem 
departamentu Wiźszego- Renu, na mieyscu P. Vau: 
de: Champlouis. 

| — Biega poroże że poselstwo do Konstan- 
tynopoła było ofiarowane jedaemu członkowi op- 
pozycyi, którego nie dawno chciano postsé na to 
przeznaczenie, i Że znowu go nie przyjął. 

— Marszatek polny, Jeannin, został miapowa- 
ny dowódzcą w departamencie Finisterre; na miey- 
scu marszałka polnego Avisard, 

— Jedna z gazet twierdzi, że prefekt policyi 
podniesia liczbę sierżantów mieyskich do czte- 
rechset, tak, iż każdy cyrknł będzie miał ich nay- 
mniey dwódziestu pięciu, pod komendą or/ędnika 

okoju i brygadyera policyi. Mówią takie o wy» 
primi zgwardyi municypalney peaney liczby lu- 
dzi, którzy będą zostawać przy dworze królew- 
skim, pod nazwiskiem straży koronney. 

— Xiąże Mortemart przybył wczora wie- 
czorem do Paryża. Hrabia la Ferronays, dawniey- 
szy minister spraw zagranicznych, przybył także 
z Neapólu, doi» 25 września. 
abia Punonrostro, grand hiszpański pier- 
wezéy kldssy, przybył z Madrytu; sądzą, iź podró- 
ży tey cel jest dyplomatyczny. 

— Skutek pracy kommissyi na wydatki 3831 za- 
wiera się w tém, iż 250,000 fr. umnieyszono, to jest: 
sprawy zagraniczne , pensye ajentów czynnych 
zmnieyszone są O 20,000 fr.; oświecenie pnblicz- 
ne, bursy mieyscowe o 50,000 fr.; handej i tobo- 
ty pobliczne , zachęcenia » podpisy o 40,000 fr.; 
marynarka i żołd 120,000 fr; w ogóle 230,000 fr. 

— Piszą z Perpignan pod dniem 19 wrze- 
śnia: „Miasto nasze od ostatn'ch rozruchów, przed- 
stawia każdego wieczora widok obozu: liczne od 
działy garnizonu stoją większą część nocy .bi- 
wakami na placach publicznych i znacznieyszych 
ulicach. — W tey chwili dowiadujewy się, że wszy- 
scy wychodźcy hiszpańscy otrzymali rozkaz ustą- 


— 


„pić z Perpignan” — W nocy z dnia 27 na 28 przy- 


szła sztafeta do jenerał-poruqzpika Soult, dom ódž= 
cy dywizyi wschodnich Pireneów. powi oddaje 
pod jego rozporządzenie 25,000 żołnierzy, których 
może żądać od poblizkich dywizyy, dla zapewnie- 
nia spokoyności miasta. Eei ! 
— W Brioude zaszły rozrucby 2 powodu wy- 
bierania opłat połączonych : podprefekt prosił o 
oddział gtego półku lekkiey piechoty: gwardya 
bowiem narodowa nie była posłuszna wezwania 
mera.— Były trochę rozrucby w /'alognes, z po- 
wodu wyborów municypalnych, lecz te nie miały 
żadnych ważnych skutków, à 

— List pisany dnia 16 t. m. do izby handlowey 
Marsyliyskiey, przez konsula aleś w dar” 

) 


cellonie, donosi jay, Że na skutek ostrzeżenia, które 
konsul ten otrzymał od kapitana jeneralnego , i 


wedle rozkazu naywyższey iuaty zdrowia, wszysi= 


a okręty, przybywające z Zułonu iinnych brze- 
pak fięcezkich obowiązane: będą, wohodząc do 
portów hiszpańskich, odbydź kwarantannę z pier- 
wszego mieysoa dwunastodniową , z ostatnich zaś 
sześciodniową, dopóki nie ustanie óbawa, pocho- 
dząca z przyczyny śmierci jedaego czło wieka z cho- 
lery, pfynącego na fregacie Galatea, w drodze z 
Konstantynopola do Tulonu. (J. d. SEP) 


ANGL ne è 
Londyn d. 2 pażdziernika. 

Papiery iun — Konsolidy 81. 

Gazeta Dublińska wylicza 52 nowych lor- 
dow=namiestników hrabstw Irlandzkich , rozdzie- 
lając ich następującym sposobem, pod względem 
politycznym: 25 sprzyja katolikom,.7 zaś jest anti- 
katolików, 24 uważani 89 za stronników reformy 
parlamentowey, 8 zaś jest anti-reformistów. Na- 
koniec pod wzglądem mieysca zamieszkania, 27 bas 
wi ciągłe w iekndyi» a5 tylko tam nie mieszka. 

— Sir Walter-Scoótt wyjschał da stałego lą- 
du; popłynął on na statku rządowym i ma pras- 
pędzić zimę w Neapolu; w podróży tey towarzy= 
szy mu córka jego miss Scotte . . 

— Szoner Lady Sarah, przybyły do Salemu 
‚z Para, miasta leżącego na brzegach Brezylii, przy» 
wiózł wiadomość, że dnia 2 sierpnia, rewolucya úo» 
stała uśmierzoną, przez przybycie nowego prezy« 
denta z Aio.Janeiro. Szoner Stanów Zjednoczo- 
nych Porpoise, kiér yjectas z Kuby dnia 8 sier- 
pnia donosi, że rozboja morskie | 
pełnie ustały. Spodziewają się, że P. Clay: pewno 
obrany będzie prezydentem Stanó w Zjednoczonych. 

— Gazety 2 Nowego-Forku, dochodzące do daia 2 
września, zawiera ia mu: 
rzynów w hrabstwie Southampton w HM irginii. 
Podobno, że z początku nie byt to śpisek uknowa- 
ny przeciwko białym: Trzey bandyci biali i ezte- 
rech niewolników, uczęstników wielu przesiępstw 
i zbrodni, chcąc uyść kary, postanowili użyć mu- 
rzynów do swych niegodziwych zamiarów. Po- 
gróżkami i obietnicami potrafili zrobić powsse- 
chne powstanie, po któróm krwawe nastąpiły 
sceny. Trzech białych i ozterey niewolmicy , 
í należący do Pana John Travers ze świtem za- 
mordowali go i wszystkich białych, składających. 
jego familią. Ztamtąd wyszedłszy zamordowali 
siedm osób znaydujących się a P. Katarzyny. /7i- 
tehead. P. Williams; sąsiad tych nieszczęśliwych 
ofiar, przybiegł na ich krzyki i znalazł ciała ich 
okropnie pokaleczone. Przeszło 70 osób padło z 
ręki tych zbóyców. Wysłano riatychmiast woy- 
ska i milicyą dla poymania tych potworów. Za- 
szło wiele potyczek; schwytani z nich niektórzy 
‘zostali powieszeni. Nakoniec wszczęła się jeneralua 
bitwa; w którey sto murzynów legło na placu, wis- 
lu zaś wzięto w niewolę; reszta w liczbie dwóch- 
set potrafiła umknąć do lasu. Milicya miała dwóch 
zabitych i wielu ranionych. 

— Dnia 11 sierpnia na Barbados była stra- 
szliwa burza : liczą do 500 osób, które podczas 
niey zginęły; czićry okręty kupieckie rozbiły się 
prawie u brzegu. Ledwo jeden może jest dóm, co 
nie ucierpiał; prawie wszystkie gmachy pablicz- 
ne zostały uszkodzone w tém nieszczęśliwóm eda- 
rzeniu. Burza ta, która także poczyniła śielkie 
zniszozenia na St. Fincent, Dominice i na Gwa- 
delupie, może się porównać tylko z burzą, wyda- 
rzopą w r. 1785. 

— Nie jest mało znaczącą rzeczą uczta oby- 
walelska w Aoglii. Nie wyrównano jeszcze na sta- 
łym lądzie pod tym względem temu krajowi, w któ» 
rym takowe uczty wzięty swóy początek; Nastę- 
pującym sposobem obchodzono w Leicester osta- 

tnie wybory, na których wybierano deputowa- 
nych, przychylnych reformie parlameatowey. Dwa 
tysiące ośmset wybierców znaydowało się na tey 
uożęie razem z dwóma tysiącami kobiet, wzajem- 
nie sobie radych. Orkiestra złożona ze trzy- 
stu muzyków bramiała harmoniynemi dźwięki, 
kiedy biesiadujący zabawiali się nayprzyjemaiey. 


14 


orskie na tey wyspi6zh= , 


ją smutny obraz powstania mu-' 


vi 


- 


Spotrzebowano na tey uczoie 4000 funtów pieczeuł 
wołowey, 5000 funtów plumpudding, 5000 bute- 
czek chleba, 2500 ect czyli 14,000 litrów 
piwa, 100 funtów tytuniu i 5000 fajek. Gazeta | 
Kronika Leicesterska dodaje, że kredens składał 
się z gooo talerzy, 5200 nożów i widelców, 600 pół- 
misków â 4000 ssklanek do piwa. (J. d. S.P) 


SPRAWY NIDERŁANDZKIE, 
Haga dnia 3 Października. ` 
Xiążę Oranii i Xiążę Fryderyk przybyli dnia 
29 września na flotę hollenderską, stojącą na Skak- 
dzie; spodziewają się jutro powrotu ich do Fles- 
syngi. ; 

— Francuz , który mienił się być donosicielem 
o skradzeniu brylantów Xiężnóy Oraz-ii, oraz fran- 
cuzka wzięta z nim w Liverpoolu, która, jak po- 
wiadają, wmieszaną jest dotey kradzieży, zostali 
odwiezieni w przeszłym tygodniu do Hagi, pod 
eskortą angielskich policyantów; wsadzóno ich 0- 
boje do więzienia. 


„Antwerpia d. 29 września, 

Dziś o godzinie pierwszey z południa przy-- 
był Król do tuteyszego miasta , i natychmiast od- 
był przegląd gwardyi obywatelskiey. Poźniey u- 
dał się Król do zamku, gdzie przyjął posła fran= 
cuzkiego, a potém, w towarzystwie brata swego; 
ministra woyny i kilku ionych osób, wyjechał do 
Merzem. (J.d. $. P.) 


SZWAYCGARYA, - 

Neufchatel dnia 22 FY rześnia. 

„ Batalion piechoty berneńskiży, pod rozkóza* 
mi podpółkownika Tavel, otsz, dwie kompanie 
artylleryś, zostejące pod dowództwem Kapitanów 
?Vagnera i Mestrala, wyznaczone zostały przez 
seym dla dziątaaia wspólaie z woyskiem Fesbaże 
skióm i Walezyyskićm, w celu przywrócenie po- 
rządku i spokoyności w Kantonie Neufchatelskim. 
Prezydent rady stanu dowiedział się, że prżeszłey 
nocy, gromada ludzi zbroynych z Boudry i z Gor- 
taillod, udata się do zamku Colłombierskiego , a 
splądrowawszy go,wszędzie zabrała materyałiy wos 
jenne i zapasy, która się tain znaydowaty. 

Na żądanie kommissarzy związkowych nastę- 
pne zostało podpisane zawieszenie broni: 1) Woy* 
ska stojące w Falangin pozostaną w teraźaiey” 
szey swojey pozycyi. 2) Woyska stojące w zam” 
ku Neufchatelskim rozłożą się temże í zaymą 
zbroynie tylko pomieniony zamek, wieżę i nale” 
Żące do niey mieysca; oo do wieży więźniów, za” 
jętą ona tylko będzie przez straż obserwącyyną £ 
sieczną bronią. Miasto będzie zupełnie neutrale 
nóm ztym warunkiem, żę wolno będzie po nióm 
chodzić żołnierzom z jedney i z drugiey strony, i- . 
branym w mundary i « bronią sieczną tylko. 5) 
Wszelki rodzay uzbrajania się i zaopatrzania się 
w potrzeby wojenne, wyjąwszy Żywność, ustanie 
zjedney iz drugiey strony ztym jedaakże warun“ 
kiem, że żołnierze zostający na nrlopis, mogą przy” 
łączyć się z bronią do swoich korpusów. 4) Sto:o* 
wnie do żądania PP. Kommisarzów związkowychy 
nie mogą pokazywać się w mieście zbroyne od 
działy, ani dla rekwizycyj,ani dla patrolów, ani dla 
musztry. 5) Ninieyste zawieszenie broni obowią” | 
zymać będzie do czasu przybycia woysk związ* 
kowych. . l 4 
> — Dnia 23 — 

„, Wiadomość o przybliżanin się woysk związ” 
kowych, wdacie się reprezentantów seymowycly, 
starania kommissarzów rady narodowey, widzenie 
się naczelników zamku z paczelnikami partyi prze” 
ciwney, wszystko to przyłołyło sią do przywró” 
cenia pokoju `i zgody. Wszystko więc każe się do” 
myślać, Że żołnierze zamkowi zmienieni zostaną 
przez woyska szwaycarskie, i że tamci wrócą do. 
swoich domów,po zawarciu honorowey kapitulacy” 
zAwarowawsży powszechną amnestyą. Zółpierź 
Valangińscy ustąpią także; i nie będziemy mie” 
innego woyska, tylko te, jakie rada wspólaey 09” 
czyzny,seym szwaycarski,uzna za potrzebne wpro” 
wadzić do nas. (/.d.8,P.) i 
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DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 127. 


F ilno dnia 19 Października v. s. 1851 roku. 


l Wao owe. 
Genua dnia 20 września. 
Odkryto w Sardynii na przylądku Caccia, 
W wysokości, 600 stop nad powierzchnią morza, 
grotę, którey sklepienie wsparte jest na jedeaastu 
kolumnach stałaktytowych. 
Rzym dnia 22 września. 
Na skutek bulli papiezkiey, margrabia La- 
bradia, poseł Don Miguela, który zostawał tu od 
lat trzech, nie będąc nznauym, udał się ze wspae 


„Miałym orszakiem do pałacu Kwirynsloego, gdzie 


był przypuszczonym na audyencyą do Jego Świą- 
tobliwośni. Potóm udał się on z tymże orszakiem 
do kościoła $. Fioira, gdzie złożył niebu dziękozy: 
nienie, za szozęśliwy skutek swego poselstwa i gə 
uznanie ox Miguela pizezSwiętąSiolicę. (J/.d.5. P.) 


t r 


: A.G:8T:RTTAG: 
3 Austryacki Dostrzegacz zawiera ço nasiępu- 
je: „W naszych, pełnych zamętu czasach, nie raz 
jest bardzo trudoe, nayjawnieysze fakta należy- 
cie rozpoznać w obłoku fałszywych doniesień któ- 


„rym je niewiadomość lub umyślne oszukaństwo 


Osłania: nawet, kiedy są aktami dowiedzione. Kry- 
tyka oie powinna ustępować prawa, jakie ma do 


ścisłego ich badania. Zaraz po dóyściu do Pary- 


-©1, ani Cza 


eyi, któr 


Ża wiadomości o zajęciu F/arszawy, we francuz 


kich gazetach ukazały się dwa listy okolne Pol- 
skiego Rządu do swoich zsgranicznych ajentów, z 


których jeden, 15 Sierpnia datowany, gorzko na- 


Treka na dwory Karopsyskie, mianowicie na po- 
slępowanie fraacuzkich ministrów: drugi, 24 Sierp- 
Bla, zawiera, poźne wprawdzie, ale dość wierne o- 
bowiedzenie okoliczności, kióre były powodem do 

rwawych wydarzeń wnocy » 15 na 16 Sierpnia. — 
seżeliby powyższy okolsik 15, miał bydź prawdzi- 


eM tym doiu jeszcze sprawami rządowemi za- 
o, alowąty, a wieczorem musiały ustąpić terrory- 
slom, Wi Ą 


adomo «szystkim, Że te osoby należa- 

y. do strony umiarkowańszey, która w ġadném z 
a wnieyezych pism swoich nie przemawiała w spo- 

rej lak namiętny i nieprzyjaźny, jak w okolniku 
3 


om adawać s 


; ię dotakich srogioh napadów prze- 
u ko rządowi g ë P p 


TA „od którego oczekiwały pomocy: Je- 
SIL jeszcza zważymy, że w dniu, w którym okolnik 
ga. bydź napisany; anarchija w F/arszawie już 
o takiego doszła stopnia, że członkowie rządu, in- 
remi kłopotami zajęci, nie mieli pewnie, ani chę- 
j su, do wydawania polemiezoych okolni- 
idl; Przeciw zagraniczaym dworom — okaże się, 
SEK nie peawnóm, to w nmaywyższym stopaiu do 
n, > podobném, ża okolnik 25, nie był napisa- 
af w dnia, którego datę nosi, ale jest poźniey- 
stanę > lem samém fałszywym wyrobem.— O po- 
rag z celu tego fałstn nio nie wiémy, oprócz do- 
ak „4 Lyle wszakże pewna, że mniemany ów 
ga p oŃteóny, bydź musiał, albo w F/arszawie 
Sepa nisch poa$ Sierpnia, albo w chwili pierw- 
wy, py rażenia, jakie sprawiło wzięcie F/'arszą- 
Rieraszym przypadku jest to dzieło fake 
16 na chwilę weszła w posiadanie 
ylywała za rzecz stosowną do swo- 
Pw potwarze na zagraniczne dwory zwa- 
nanych swoich poprzedników. Jeżeli zaš 
FRS BRAY fsłsza: było w Paryżu, widzieć w 
ich w pg MIAL wystawienia ministrów francuze 
Września; | *YBorszćm ówietle „'a rozruchy 17 
RO 1 dni nast 
izbie deputa stiępnych tudzież rozprawy w 


a 0d 


ładzy 1 pocz 
idokó 


ich w 
Zrzódło 


towanych 


są tego naylepszym dowodem. 
o = 5 (7. e) 
a Oq pŻAatkeń? e: 
sza się, iż Sta odolskiey Izby. Skarbowey ogła- 


, 


ym, musiałby konieczaie bydź dziełem osób, któ: - 


nadto własny interes nie dopuściłby tym os0- 


w tey Skarbowey Izbie 18 Decembra 1831 
roku i następne trzy dni dla przetargu. Ma- 
jątki te znaydają się w następującóm położeniu: 
tezy Szkaryńskie Starostwo leżące w Winnic- 
kiem powiecie , składa się ze wsi Szkurynieo 
i Parpurowiec; w nićm rewizyynych dusz wło- 
ścian 25g, ziemi do uprawy zdatney 1275 dzie- 
sięcin, 1356 4sążni, a niezdatney 54 dziesięcin, 427 
sążni , na rossyyską miarę , zawierającą w 
kaźdey dziesięcinie po 2400 sążni. 
2gi. W inwentarzu sporządzonym w 1850 
roku przy oddania Szkuryńskiego Starostwa w 
administracyą wyliczono pańszczyzny ciągłey 
5199, i pieszey 5216 dni; samey zaś intraty 
wedle łustracyi 1798 roku, (w. którym dzień 


«iągłey pańszczyzny licząc po 6, a pieszey po 
4 kop. srebrem), było 6g2 r. 52 kop. srebr. 


a w ostatnim iawentarzu, w którym przyjęty 
lustracyyny stan 728 rub. 3; kop. 7 

Soi. Wieś Łopatyńcy leży w Lityńskim 
powiecie; w nicy rewizyynych dusz 96; i szla- 
chty 29 domow, grantow 1067 dziesięciu,;2125 
sążni, a niezdatney ziemi 17 dziesięcia, 2125 
sążni, — Wieś ta przynosi intraty: wedle lu- * 
stracyi 1798 roku52g rnb, 283 kop. srebrem, 
licząc pańszczyznę ciągłą po 6., a pieszą po 
á kop. srebrem. Jakowych dni w inwentarzu 
1850 roku pokazano 5712 ciągłey, a 696 pie- 
"e 4 
Życzący wziąć pomienione majątki w 10le= 
tnię possesyą, zechcą przybydź na naznaczony: 
wyżey termin z pewnemi ewikcysmi do Izby, 
gdzie będzie im okazany inwentarz ze szezegó- 
łowóm opisaniem stanu włościan, ich powin= 
nościi stanu samych majątków. 

w Sowietuik Krzyżanowski. 
Ą Sekretarz Storożewiez. 

/Guberniałny Sekretarz Michałowski (569). 


Z”. Łocezę gi . 
1 Od Borysowskiego Niższego Ziemskiego 


Sądu ogłasza się, iż w Borysowskim powiecie 


wzięty człowiek Zwan Zacharow, który powia= 
dał,że jest dwornym ozłowiekiem miastaMoskwy, 
zostającego niegdyś; wobowiązkun przy Senacie 
Danity Andrejewicza Iszweldowa, mający od a~ 
rodzenia 55 lat, przymiotami: wzrostu spo- 
rego; twarzy bladey , ostronosy, włosow na 
głowie i brodzie ciemno-rusych , oozu szarych; 
że pomieniony człowiek utrzymuje się w Bory- 
sowskim mieskim ostrogu, i przezuaczoho u= 
czynić naprzociw powiadaniu jego sprawkę; o 
czćm pisano do Moskiewskiey Uprawy Poli- 
cyi po kryminalney części. Sierpnia 2 dnia 1831 
roku. Aesessor Babarykin. ` 
s Sekretarz Popacki. (565). 


i Od Borysowskiego Niższego Ziemskiego 
Sądu ogłasza się, iż w Borysowskim powiecie, 
wzięty Zwan Złryhorjew , który powiadał, że 
jest włościaninem Włodzimierskiey Gubernii, 
Suzdalskiego powiatu, Grafini Orłowey, ze wsi 


Ratnioka, mający od urodzenia lat 28, przy- 


miotami: wzrosta śrzedniego, twarzy białey , 
oczu karych, włosow na głowie ciemno-rusych, 


na lewey ręce od bywszego niegdyś wrzos 


da znak, że pomieniony ozłowiek utrzymuje 
się w Borysowskim Mieskim ostrogu , i prze; 


znaczono aczynić naprzeciw powiadanin jego. 


sprawkę; ò ozćm pisano do Suzdalskiego Niż- 

szego Ziemskiego Sądu. — Sierpnia 21 duia 1851 

roku. Assessor Rabarykin, 
Sekretarz Popaoki. (565) 


1 Od Borysowskiry Mieyskiey Policyi o- 


" głasza się, iż w Mieście Borysowie wzięty czło- 


4 


wiek Lukjan” Stiepanow , który . powiadał, 


Że jest rodem Wooton dzkiey Gaberuii, Hrazo= 


wickiego powiatu, msjątku W yperewa,obywaą- 
tela H.lipa Kop'jaoowa włościaniaem mają- 


"cym od urodzssia lat 26, który następnych 


przymiotów ; wzrostu 2 arsz. 5 wierszki, twa- 
rzy białey, oczu szarych, włosow na głowie 
biało-karych, brody i wąsow nie goli , żonaty, 
dzieci nie ma, i że pomieniony człowiek u> 
trzymuje się w Borysowskiey turtmie, o zabrania 
zaś przeciw powiadania jego sprawki, pisano 
do Hrazowieokiego Niższego Sądu. Sierpnia 3 
dnia 1851 roku. Ś se 
Horodniczy Korzan. 
Pismowodzca Żyżniewski. (566). 

1 Roku 1851 mca bra z 27 na 28 dzień 
zbiegł stróż będący przy handia  Woycie- 
ohowicza , odziańy w kortkę sawodziałową i 
spodniach takich samych , jakowy to stróż ie 
mienienx Tomasz Moroz jest włościaninem ze 
wsi Leytowa z Ptu Wileyskiego z Gabernii 


Mińskiey ; Dekretem Exdy wizorskim między. 


- dnnemi dła Kajetana Kaligowskiego przysądzo- 
nym. Od urodzenia ma lat/52; prody 2 arszy- 


ny i g wierszkow , twarzy ściągłoy bludey. 
włosow szate, óczy szarawe, błękitne, zęby nas 
przedzie górne krzywe, mowa z ruska po pol- 
polsku, ktoby więc onego gdzie widział, o0- 


©zmóeymienie do tegoż handlu uprasza „, wrazie 


przeciwnym, za przechowanie onego , że pra- 
wem dochodzić będzie zapowiada. 

Bpembnabiń IToxunmeiicmep4  IlońnonKoB- 
HHKL PymkoBCKA. (571) 


1 Mężozyzna 56 letni, rodem Szwaycar, 
mieszkający od niejakiego czasa w Litwie, od 
czternastu lat trudoiący się obowiązkiem ucze* 
nia , posiadający gruntownie języki: franoazki 
i niemiecki, a nadto: kaligrafia , geografią , 
arytmetykę , historyą powszechną iinne nauki; 
Życzyłby znaleźć w Polsce, albo w Litwie do- 
godne mieysce guwernera w domu prywatnym, 
Ma on chlabne świadectwa Paryzkiego Uni- 
wersytetu i iono, i może jeszoze złożyć zaB0- 
ba naykorzystuieysze rekomeudącye. W zglę- 


dem objaśnień, jakie się wydadzą potrzóboemi 


interessowanym osobom, prosi udawać się pro- 
sło „do niego pod adresem Pana W.... de 
Ch... .„. albo do JW. Powstańskiego , Dyre- 
ktora Gimuazynm Białostockiego i Kawalera 
w Białymstoka. (570) 


Ogłoszenia. 
2. Rządowi Kommissyi Umorzenia dłu- 


,gow Państwa, Radzca Stanu Fiedor Pie- 


trowicz Kołyczew objawił, iż sprawkowa ko- 
pia z Kommissoryackiego Departamentu 
JF ojennego: Ministeryum 25go Julii 1825 ro- 
ku za IN. 1587 Mohilewskiemu, mieszczani- 


stradane. 


l 
z, | 
nowi Józefowi Nisselsonowi wydana, i zobo 
wiązanie u Motaryusza zgo Decembra tegoż 
1020 roku pod N. 225 zajawione , o przele 
wie przez Nisselsona na włusnictwo Pan 
Kołyczewu 3500 rub., z pretensyi ZFileńskie 
go kupca Słuckiego, przez P. Kołyczewa po 
Zaczem liząd Kommissyi Umo: 
rzenia dlugow Państwa objawia, iżby tem 
kto wyśey wyrażone dokumenta ma, przed: 
stawił je do Rządu Kommissyi, nie poźniej 
od 1go Października 1852 -roku, dla praw 
nego o nich postanowienia; po 'ominieniu zaś 
naznaczonego rocznego terminu, jeźeli onć 
przez nikogo przedstawionemi nie będą, te- 
dy policzą się za nic nieznaczące. 

Rządca B. Meyendorf. 
Dyrektor. F. Jacenkow. ! 
, Jiządzca Kancellaryi A; Fomin. (565) 


i 


2 Z woli Pana Głównodowodzącego 1 Ar- 
mią, Jenerał-Feldmarszałka Hrabi Śakena, pet- 
niący obowiązek Jenerał-Intendenta Armii , nie 
nieyszćm ogłasza , iż na dostawkę Prowiantu do 
[Dyneburga nawet do Bobruyska na czas lež zi- 
mowych „ i słomy, będą się odbywać targi w) 
lzbach Skarbowych tych samych gubernii gdzie 
woyska rozpołożone, mianowicie: Kurlandzkiey 
oprócz punktow przyległych Dzwinie , na cały 
1852 rok, w naddźwińskie zaś tey Gubernii od 
1 julii 1852go po 1szy julii 1835 rok wo- 
dnym spławem, Inflandzkiey, Kałaskiey, Pskow” 
skiey, Gzernihowskiey, Kijowskiey, Podolskiey: 
Wołyńskiey, Białostockiey, Grodzieńskiey i Miń* 
skiey oprócz Bobruyska, Rzeczycy, Łojewa 1 
Drni, na potrzebę całego roku t.js od igo sty”. 
cznia 1852 po 1 stycznia 1855 roku i dla Mi- 
tawy Kurlandzkiey, Rygi i Dynamindy Inflant 
skiey Gubernii, z półrocznym nadto zapasem; do) 
Bobruyska zaś Rzeczycy, i Łojewa na potrzebę 
od 1go junii 1859 po a junii 1855 roku; Wie. 
tepskiey, do punktow lądowych od igo stycznia. 
1862 po1 stycznia 1835g0 roku; do naddźwiń” 
skich zaś jako to: Wieliża , Suraža , W iitepska, | 
Połocka, Dryzy, Kresławki i Dyveburga, tudzież 
Kurlandzkiey Gubernii do Mmagazynow przyle” 
głych Dzwinie, i Mińskiey do Drui ad 1go julik 
1852g0, po iszy julii 1833go roku; Smoleńskiey; 
na potrzebę tey gubernii od:1go stycznia 1832 
po xszy stycznia 1833g0 roku i osobno do tey 
Izby. dla naddźwińskich punktow W itepskiey; 
Mińskiey, Kurlantskiey i Iuflantskieęy Gubernii 
na potrzebę od 1go julii 4852 po 1 julii 1855 
roku, Mohilewskiey do punktow lądowych na 
cały 1852 rok, dð przyległych zaś wodney kom- 
manikacyi jako to: Mohilewa, Szkłowa, By 
chowa, Rohaczewa, Nowey Bielicy i Czevyko* 
wa od ago julii 1852 po a jalii 1835 roku wot 
dnym spławem; do Włodzimierskiey do puńe 
któw lądowych: Pokrówa, Kirżacza, Alexandro* : 
wa, Jutjewa-Polskiego i Peresławl- Zaleskiego | 
od 1g0 stycznia 1839 po 1szy stycznia 1835 ra | 
ku; do pozostałych zaś przyległych Wodne | 
Kommunikacyi od 1go julii 1839 po ajulii 1859 | 
roku; Woroneżskiey, Tambowskiey, Połtawskie | 
Słobodzko-Ukraińskiey , Tualskiey, Rjazańskiej: 
Orłowskiey, Kurskiey i Wileńskiey od igo sty” | 
cznia po 1szy pazdziernika 1839 roku t; j, m8 | 
dziewięć miesięcy. i f | 

Nadto odbędą się targi w Tambowskiey It 
bie Skarbowey, Włodzimierskiey Gubernii 40 


magazynów przyległych wodney kommunikacyi, 
na potrzeby od qgo julii 1832 po aszy jalii 1835 
roku, również w Kijowskiey Izbie Skarbowey 
na dostawę wodnym spławem prowianta do ma- 
gazynow Mohilewskiey i Mińskiey Guhernii na 
potrzebę jak wyżey wyrażono, 

; Targi. naznaczają się w jesieni teraźnieysze- 
go 185ıgo roku we wszystkich lzbach w je- 
dnym czasie jak dla mieyscowey potrzeby, tak 
w niektórych i dla magazynow innych -_guber= 
niy takim sposobem. l l / 

Pierwszego oddziału; targi listopada 19go 
przetargi listopada 23g0 w..lzhach« Skarbowych 
guberniy, Pskowskiey, Kałuzkiey, Rjazańskiey, 
Wileńskiey, Włodzimierskicy , : fambowskiey, 
Białostockiey, Grodzieńskiey, i Smoleńskiey. ` 
— , Mrugiego oddziału: targi listopada 25g0 
przetargi listopada 27g0 Woronezkiey, Tulskiey, 
Orłowskiey, Kurskiey, fnflantskiey, Kurlandz= 
kiey i Witepskiey, 

Trzeciego oddziału: targi listopada 5 ogo prze- 
targi decembra 4go , Połlawskiey, Słobodzko- 
Ukraińskiey, Wołyńskiey, Podolskiey , Czerni. 
howskiey, Mohile wskiey, Mińskiey i Kijowskiey. 

Na te terminy wzywają się Życzący na targi z 
prawnemi ewikcyami na mocy Naywyże ypo- 
twierdzonego postanowienia 17 8bra 1830 roku 
do Żciey części podradowey sammy, a na ubez- 

« pieczenie ządatkow osóbno, oprócz ogólnych od 
szlachty dostaw , które pozostają na samey u- 
fności; wiadomości rekwizycyi w każdey gnber- 

nii będą przesłane do Izb Skarbowych w swoim 

czasie i publicznie w onych odkryte wraz z szczew 

_ gółowemi kondycyami i innemi prawidłami, na 
mocy których powinny się odbywać dostawy. 
* Miasto Kijow. Października 2 dnia 1854 roku. 

„Pełniący obowiazek Jenerał»intendanta 1. 

Armii Jenerał-Major Łahunow. (564). 


2 Rząd Guberński Miński ogłasza: iż dla 
woysk, etapów, ostrozów i urzędników wodney 
komma»ikaoyi, w Mińskiey Gubernii znaydu- 
jących się, postawiono przygotować od dnia 
150 Stycznia następnego 1859 roku w Mińsku 
dla woysk, drew trzypolanowych 882 saż. t 20 

wier: licząe saż, po rab. 8 kop. 53 , świec 
202 Pad izo funt. pad po rab. 12 k. 40, sło- 
my 1568 pudow, pad po k. 20, dla ostrogn: 
drew 101 SĄŻ. 2 arsz. i 2 wier. licząc saż. po 


r.0-k_35 
k. 40, słomy 1573 


ud, liczące pad po k. 20 
oleja 9 pud, l 6 P p , 


) 24 funt. 86 zatot. licząc pud po 
ILS k. 79 i kuota 1 pud 54 funt. 56 zołot,, 
Ad të pud po r. gi; w Bobraysku, dla 
mok drew 4,943 sążni, 2 ar. 12 wiersz. li- 
Aæ. po tub. 7 k. 4g, swićc g8 pudow , 

a. funt, 54 załot. licząc pud ho r. ra k, gó: sto- 
RÓ ua jeduoroczne użycie, jakoteż w zda- 
SĘ sób potrzeby poprawienia szałaszów „jesli 
kenia uustępuym przybędą da fortecy Bo- 
"ia > dla robot woyska, 235p 64 pudy, 22 
licząc” oai pod po k. 26; oleja 157 pud. 
potae e? Po r. 7 k. 5g, knolow 26 pad. 
ar. 8 SĘ. * 99— Dla ostrogu drew 26 sąż. 2 
ler, , licząc saż. r. g k. 4g; słomy 45 

za każdy po k. 26; oleja 2 pud.50 


pud. licząc 
PO r.7 k, 5g ikaota 12 fant. 24 


funt. + pad 
zołot. , pod Pa r. 5g<k, 
272, 8; 


woysk drew aż 10 . li ź 
0 7 kiho. x 4% 10, wiersz., licząc saż, 
BT KPD R pud po 


; świec 1 pud, licząc pud po rab. 2, 


+ go — w Słacku, dla, 


r. 10 k. 50; słomy 710 pud. 20 fant.; licząc 
pod po k. 17 — Do ostrogu drew ,24 sąż. 43 
wier: lioząc sąż. po r. 7 k. 5o; słomy 50 pnd. 
za każdy po k. 17; olejna 1 pud. 55 fuut. 32 
zołot. za pud po r. 6 k. 50 i knotu 14 funt. 
6 zołot., po cenie za pud r. 76; w Boryso- 
wie, dla woysk drew 194 sąż. 4 wier., li- 
cząc sąż. po r. 7 k. Sg;swićc 28 pad., 5 fant. 
pad po r. 12 k. g5, słomy 684 pudy za ka- 
żdy po k. 25 w miasteczka Nieświżn dla woysk 
drew 555 sąż. 1 ar. 12 wier.; licząc sąż. po 
r. 6 k. 64; swićc 114 pud. 5o fant., pad pa 
r. aa kr go i stomy 2114 pud. 20 funt, pud 
po k. 10, w miasteczku Drai dla' woysk , 
drew 125 saĝ. 2 ar. 2 wier.; licząc sąż. po 
r. 17 k. 40, swićc 20 pud 10 funt., pod po 
r. 14 k. 70 i słomy 552 pudy, licząc za ka- 
Żdy po k. 20, w miasteczka Telechanach dla 
Urzęduików kanału Ogińskiego , drew 50 sąż. 


'za każdy po r.11, w Dziśnie dla ostrogu drow 


26 sąż. 2 ar. 8 wier., licząc sąż. po r. 15 k. 
g8, słowy 45 pud,, za każdy po k. 20; oleju 
2 pud. 5o fant., za pud po r. 15 k. 5o i 
knota 21 funt., 24 zołot. za pud po r. 64; w 
Wileyce dla ostrogu drew saż. 24, wier, 44, 


licząc sąż. po r. 1o k. 93 , słomy 50 pudow 


a każdy po k. 20; oleja 1 pud 35 funt, 52 


zołot. za pud po r. 10 i knota 14 funt, 6 
zołot. za pud po r. 80 — w lhumeuiu, Rze- 
ezycy , Mozyrza, Wileyce i Dziśnie stosownie 
do proporcyi w mieście Borysowie przezna” 
czoney , drew po 194 sąż. 4 wier., swićc po 
25 pud. 5 funt. isłomy po 684 pud. za cenę 
jaka w czasie targow exystować będzie, gdyż 
w SŚmiecie o Ziewskich Powinnościach , dla 
wyż pomienionych miast ani ilości takowych 
materyałow , ani ceny ich nie pokazane; oso= 
bnie w Ibumenia dla ostrogu: drew 24 sąż. 
4; wiersz., licząc sążeń po r. 6 k. 95, słomy 
5o pud., za pad k. 16, oleja 1 pnd 55 fant. 
52 żołot. pud po r. 15, knota 14 funt. 6 
zołot. za pud po r. 79 k. 60; dla czterech ©- 
tapow: Nowoswierzeńskiego, Koydanowskiego, 
Smolewickiego i Łojowskiego , dla każdego 
drew po 7 sąż. 1 arsz., swićc 1 pad 5 fant., 
i 18 zołot.; oleja 1 pud 20 fant, i knota 13 
funt , licząc w Nowoświerznia, sążeń drew, 
po r. g k. 52; świće pud por. 11.k. gg; o- 
leiu pad po r. 6 k. 7g i knota pad po r. 68, 
w Koydanowie , sąż. drew po r. g k. 60,pud 
świće po r. 15 k.g5; oleja pad po r. 6 k.79; 
kootu pud po r. 52; w Smolewiozaoh sąż. 
drew. po r. 6 k. 50, pad świćo por, 14, pud 
oleju po r. 11 i pud knota por. 8o; i w Eo- 
jowie saż. drew po r. 5, pad świćc po r. 14, 
pad oleja po r. 8 i pod knota por.30. Za- 
tym dla wzięcia dostawki wyżey oznaczonych 
matetyałow, zechoą Życzący z pewnuemi zało” 
gami przybydź , dla targow mających się odu 
bywać w powiatowych Miastach pod przewo= 
dnictwem JWW. Powiatowych Marszałkow 
w Sadach Powiatowych , na dzień 27 i 28 
Oktobrą miesiąca a na trzeci ostateczny termin 
do Mińskiey Skarbowey Izby na dzień 17 i dla 


przetargu na dzień 19 miesiąca Nowembra i- 


dącego roku. Datt w Mińsku doia 
śnia 185; roku. 


Sekretarz Felicyan Arcimowicz. (562). 


Wrze-' 


2. Kocz Warszawski mało używany, jest 
5 


a) 


do przedania za pomierną cenę, jako też £ ozte- 
ry koni pojazdowych. Życzący przeto nabydź, 
raczy ndadź się do JPana Lesselina, Natczy- 
ciela francuzkiego języka, mieszkającego w do- 
mu Jfana Szwartza, na Wielkiey ulicy, pod 
Nrem 75. l 

Iloauznelienieph Pymxkonckiii. 


d 
i 


(568) 


Publiczna przedaź, 
5 Od Mińskiego Gabervialuego Rządn o~ 
głasza się: iż na uzyskanie liczącego się na Nie- 
-świzkiem Żydzie Mejerze $adowskim prowi- 
autskiey niedoiwki w illości gg,t1o rub. 75: 
kop. przedawać się hędzie w tém Rządzie z.pn- 
bliczaego targa przyvależący poręcznikowi te- 
ga Sadowskiego Żydowi Mejerowi Afroimowi 
Zaturyńskiema murowany dom w miasteczku 
Nieświżu na Wileńskiey ulicy położony, z trze- 
ma stayniami, isklepem, z ziemią pod zaba- 
"dowaniem i podwórzem długości 22 sążnie i 1 
arszyn , szerokości. 7 sążni, przynoszący roczney 
intraty 25 rub., oceniony 600 rab. assygnac. 
jakowego domu szczegółowy inwentarz z o- 
cenką obiawione będą kupnuiącym przy targach ; 


zaczćm Życzący kupić takowy dom, moga przy- 


„bydź do tego Rzadn na terminy „-pierwszy w 
miesiąc od czasu wydrukowania ostatniego o- 
głoszenia w Sankt- Pętersburskich gazetach, 
drugi we dwa, a trzeci i ostateczny we trzy 
miesiące. Września _ dnia 1831 roku. ` 
© Sowietnik Frybeś, 
` Expedytor Sułkowski. 
Gubernialny Sekretarz Łaski. (955), 


Oświadczenie. 
3 Excerpt Oświadczenia z Protokołu Ma- 


nifestowego Sądu Głównego Wileńskiego 2go: 


Departamentu , za rezolacyą tegoż Sądu pod 
pieczęcią Urzędową roku 1851 miesiąca 8bra 
"10 dnia stronie wydany. 

Roku 1851 miesiąca | 
"Na skntek zaszłey w Sądzie Głównym Wileń- 
skim 2go Departamenta po prośbie Adwokata 
Subseliow Wileńskich Leonarda Antoniewicza 
rezolucyi oświadczenie imieniem Jana Zaby Pre- 
zydenta Sadu Głównego 1go Departamentu i 
Mateusza, Czyża. byłego Assesora Sądu Głó- 
wnego Wiieńskiego 1go Departamenta iako o- 
‘pieknoow od imienia Karoliny ; Wiktoryi 1 
Waleryi Łappówien, uczynione, wprowadza się 
"do xięgi Manifestowey w brzmienia takiem: o- 
świadczeniem imieniem Karoliny, Wiktoryi i 
*Waleryi Łappówien, córek zeszłego Józefa 
‘Lappy, Vioe-Marszałka Wiłkomirskiegó , przez 


ich opiekunow czyni się w tém: Dekretem Ex- tewskiego. Gena zwyczayna r. 2 k. 25. 
i sł fg 4 PASZ: 


Rada Mieyska zawiadamia, Że tuteysi W exlarze od 15 Qktobra po dzień 22 Oktobra Kurs 


Oktobra 6g0 dbia— - 


„dywizorskim w roku 1850 Maia 10, `v saa 
ku Syrntanach zapadłym, między innemi pori 
wiedziano: „A także Aktorstwa ogólntgo ma” | 
„iątka w trzech częściach do Michała, a w| 
3; czwartey , stosownie do prawa Art. 7 z Roz- 
„ działa 5go i 5go z Rozdziała 5go Statatu Li- 
;,tewskiego bez sprzeozaia do siostr iego W W, 
„ Łappówien należnego; względnie więc wy* 
z przedaży Aktorstwa sched, obiaśnia i zastrze”, 
;,ga; 'ż bez wspólnego zgodzonia się przez któ: 
;„rąkołwiek stronę uczynioce wybycie za nic 
„ Ziinoząne nwaźąć się będzie.'* Na zasadzie prze- 
tą tego Dekretu, WVV. Łappówny oskarżają 
i protestują wyprzedaże aktorstwa sobed, mia- 
nowicie Wma Dominikowi Wildziewiozo wi Sę- 
dziemu Gravicz. Pta Wilkomir. przez samoie* 
dnego Michała Lappe bez zgodzenia się siostr 
z wyraźgą ich krzywdą poczynione — a gdyby. 
i nadal podobne układy przeciwne Dekretowi, 
zgoła niemiały mieysoa, po zapisaniu w Aktach 
Sądn Giównego Wileńskiego 2g0 Departamen* 
tu niaieyszego oświadczenia , dla powervechney 
wiadomośgi podać do Gazety Kuryeta Litew- 
skiego determinaią — Dat roku, 183: miesiąca 
Oktobra 2 dnia (podpisano) Jan Žaba Prezydent 
Sądn Głównego Departamentu 1go opiekua; 
Mateusz Czyż były Assesor Sąd - Głównego Wi- 
leńskiego 1g0 Departamenta opiekun. 4 
Assesor Wincenty Wiszniewski. 
Że Expedytor Zaborowski. 
Kanoellarzysta Stanisław Biliński. (560). 


5 Niżey podpisany ma honor uwiadomić 
Prześwietną Pobliczność , iż przeniosł się do 
domu Niszkowskiego na Łotoozku, i że kilka 
Pautalionów nowych jako też i użytych u nie” 
go znaydnią się do zbycia, W. L. Matreich Pra- 
ski fabrykant instramentow, ; 

Policmeyster Rutkowski, 

(561) 

; Uwiadomienie. | 

_ Expedycya Gazetna Pocztamta TLitew- 

skiego awiadamia, iż można prenumerować na 

gaastę Kuryera Litewskiego, kwartałowie, lie 

cząc kwartał od dnia 1go października do koń- 

ca rokn bieżącego, za cenę zwyczayną, to jest; 
rub. sr. trzy kop. piędziesiat. 

W zględem Dziennika Medycyny, Chirurgiii 
Farmacyj poźniey będzieuczynione uwiadomienie- 

Od dnia 1go teraźnieyszego miesiąca Paździer” 
nika zaczęła się mieyscowa prenumerata na osta- 


tui roku bieżącego kwartał gazety Kuryerą Di- 


monet następnych pokazali takowy : za dukat nowy daią rubli a1 kop. 40, asami przedaią po rubli 
(a kop. 40; za.dukat stary daią aubłi 1o kop. 70, a sami przedaią po: rabli 11 , ża imperyał z 


ią rubli 5g, a sami przedaią pó rubli 59 kopiejek 50: 
sami przedaią po rubli 16 kop. 5, za ruel srebrny całkowy daia rubli 5 kop. 


daią po rub. 5 kop. 38 i za rubel srebrny 


Czas Obserwacyi. AB Wysskość Barom. $ Wys. Ther: Réau, 


drobn 
Onufry. Nowaeki P. R. M 


AŻ? Pismowodzca Marcin Pozlewiez, 


za pół imperyał daią rubli 18 kop. 5o, & 
i 75; a sami prze=. 
a monetą daiq parubli trzy kop. 85 assygnacyami e 

. W. 7 Ki 


a a l 
K Wiatr, 


, Stan powietrza, 


Obserwucye |d, 16 godż, 2 wiecz. a$Scal,4 bu, olin A + 9 stopni. Południowy. ~ Pogoda. 
metżorologi- )d. 17  — — — 28:— 2 — g=g +0 — — Południowy. EPochmnrhó, 
tiii 0: "ak Hopi KD 8-0 — e + 6 = — Połńdniowy, Pogoda, 
|d- 19 godz. 74 rano. Ą 27 — a — Eai + 35 = — Południowy., Pochmarno. 
“Drukarnia SĄ „Marciriowskiego. a f aaa 
DozwaLa sig DRUKowAĆ. Wilno. 1851. d. 19 Października. —, 


Cenzor Beon Borowski. 
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